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Żałujcie, żeście nie widzieli...! 

Dawno stary pałac przy ulicy Chopina w Siemianowicach Śląskich nie przeżywał takich wzruszeń, jak w sobotę 27 października. Chociaż bowiem 
z cegły i kamienia, choć mocno podniszczony, musiał odczuć radość, gdy na dziedzińcu pojawiła się grupa 25 konnych jeźdźców, zaturkotały koła powozów, zajechały stare samochody.


Pałac pamięta takich gości z bardzo odległych lat. Przedtem było to codziennością – dziś piękną imprezą. Nazwano ją oryginalnie „Picnic Country”, czyli wielkie Show Muzyczno – Konne, a zorganizował ją Klub Jeździecki „Deresz” z Siemianowic.


I starym domom miasta musiało być miło, gdy ulicami przesunął barwny korowód, by na polach przy ulicy Dworskiej oddać się „konnym igraszkom”.

Te siemianowickie błonia, te złoto ubrane jesienią drzewa, te popisujące się piękne, szlachetne zwierzęta i my – ludzie – w takich chwilach odczuwać musimy jakąś szczególną więź.


Potrzebne są takie chwile dla zmęczonego szarzyzną codziennego trudu człowieka.


Ognisko na dziedzińcu pałacowym i pieczenie kiełbasek i koncert 
w komnatach, bankiet z szampanem przy suto zastawionym stole, tańce, mijający się na pięknych schodach holu goście – mówiło jak wielką rolę może spełniać nadal nasz „opuszczony, niechciany od 40 lat zamek”.


Bawiono się do północy. Miło było patrzeć z ulicy w rzęsiście oświetlone okna pałacu. Miłym echem niosła się po parku muzyka.

I prze moment „wszystkim się zdało, że pałac już ożył – a to echo grało”.

Maria Sokołowa

Członek Społecznej Komisji ds. Rewaloryzacji

Zespołu Pałacowo – Parkowego

 przy Komitecie Obywatelskim

   w Siemianowicach Śląskich

P.S.


Artykuł jest archiwalny – z 1990 roku. „Echo” którym kończę artykuł widać tak silnie i skutecznie do tej pory grało, że Pałac zyskał nabywcę i ma szansę naprawdę ożyć, dać mieszkańcom pracę i zarobek, będzie zasilał budżet miasta, spełniać będzie wielorakie role i kulturowe i rozrywkowe również.


Mamy nadzieję uzyskać wywiad z nowym właścicielem obiektu, abyśmy wraz z czytelnikami już w wyobraźni mogli widzieć Pałac żywy i piękny – bo dziesiątki lat na to czekamy.

M. S.

